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Telefon 222.22 


Rząd zapowiada cofnięcie autonomii uniwersyteckiej i mia- 
nowanie komisarzy w wyższych uczelniach 


Odezwa senatu piętnuje czyny obwiepolskich studentów mianem hańby 


Warsz. koresp. „Głosu Poran 
bego* telefonuje: 

Zakrojona na wielką skalę he 
ca antysemicka akademickiej 
młodzieży obwiepolskiej zaczy- 
na na szczęście powoli przyga- 
Gać. « 


Próby demonsfracii 


W dniu wczorajszym bojów- 
ki studentów endeckich usiłowa 
ły gromadzić się w kilku punk- 
tach miasta i organizować de- 
monstracje. Jednak 
energiczna postawa policji Hu- 
miła w zarodku te haniebne 

poczynania. 

Dokonano kilkudziesięciu 4- 
tesztowań wśród gromadzących 
się awanturników. Między inne- 
mi 
zaaresztowany został Kurcjusz. 
prezes „Bratniej Pomocy“ wni- 
wersytetu warszawskiego. 


Rząd się nie cofnie! 
Zgodnie z zapowiedzią odbv- 
ła się wczoraj w południe kon- 
ferencja premjera Prystora z re 
ktorami wyższych uczelni, któ- 
rzy z całej Polski zjechali do 
Warszawy. Po dokładnem omó 
wieniu przebiegu zajść i wytwo 
rzonej sytuacji premjer wezwał 
rektorów do użycia wszelkich 
swoich wpływów w kierunku 
uspokojenia awanturników. O- 
świadezył przytem, że jeśliby te 
wpływy kierowników. wyższych 
uczelni okazały się niewystar- 
czające, to 
rząd będzie zmuszony zawiesić 
autonomję uniwersytecką i wy- 
znaczyć we wszystkich wyż- 
szych uezelniach komisarzy rzą 
dowych. 

Po tej konferencji zebrał się 
senat uniwersytetu warszawskie 
go. Po przeprowadzeniu wy- 
czerpującej dyskusji 
senat uchwalił i wydał następu- 
iaca odezwę: 


Odezwa senafu 


„Rektor i Senat U, W. do 
m!odzieży akademickiej! Zda- 
rzenia, których uczelnia nasza 
była w ostatnich dniach widow- 
nią, stanowią objaw społeczny 
i moralny, niepokojący w wyso 
kim stopniu każdego, kto zdol- 
ny jest myśleć bezstronnie i 7 
obywatelskiem poczuciem. Nie- 


pokoją przedewszystkiem nas, | będą skuteczniejsze. 
nauczycieli tej szkoły, którzy w | wierzyć, że ogół akademicki ce-|in. również. poseł Rybarski 


ponosimy odpowiedzialność. 


Gwałt fizyczny, jako sposób | 


przeprowadzania jakichkol- 
wiek postulatów. 
przyniósł zasługi tym, 
się nim posługują. 

niemal trudno, że akty takiego 
gwałtu mogły się zdarzyć wśród 


nigdy 


młodzieży akademickiej, 


się zdarzyć wśród 


Jesz- | winni opamiętają się 
cze trudniej uwierzyć, że mogly | nąwszy z roznamiętnienia, 
miodzieży | czynia wszystko, aby wolo by- 


Chcemy 


ni swe przywileje autonomii 
szkół akademickich, która to 
autonomia jest odwiecznem vo- 
tum zaufania, danem przez 
społeczeństwo i państwo, a co 
każdego szanującego swój 


na szwank. 
Wierzymy nawi, że sami ci 
i ochło- 
u- 


narodu, będącego ostoją kultu- |ło zapomnieć o ich czynach, ja- 
ry chrześcijańskiej, narodu, któ |kie w chwilowym tylko popeł- 
ry przez wieki zdobył sobie u |nili afekcie, Do tego was niniej 


świata cywilizowanego, 
u wrogów swoich, opinię, 
jest narodem rycerskim. 


A jednak były takie fakty 


nawet | szem z całą powagą w najszczer 
Że |szej o was trosce wzywamy i 


tego od was oczekujemy '. 
Uchwała ta zapadła jedna- 


niestety i wobec tego uprzytom | myślnie na posiedzeniu senatu 


nienie 


akademickiego, dnia 8 listopa- 


hańby, jaka spada na tych, co da 1931 roku. 


się ich dopuszczają, 
musi być pierwszym krokiem 
do zapobierzenia im na przy- 


Eniecia podżega 


W godzinach  przedwieczor- 


Szłość. Zostały przedsięwzięte |nych w Resursie Obywatelskiej 
i inne środki zapobiegawcze ilodbyło sie posiedzenie Towarzy 


trosce œ dobre imię uczelni | 
wraz z wami, uczniami naszy- 
mi, wspólnie za to, co się dzieje 


stwa przyjaciół - m'odzieży 


| wszechpolskiej, Obecny był m. 
z 
Klubu Narodowego. 

Po długiej dyskusji, w której 
zabierali głos liczni mówcy. 
|przyjęto rezolucję  potępiającą 
leapa wystąpienia, ale solida- 
|ryznińcą się z poczynaniami a- 


nie | honor akademika zmusza do od kademickich awanturników, je- 
którzy | rodzenia się murem od win- Śli chodzi g całkowite odgrani- 
Uwierzyć nych wystawienia tego honoru czenie się od żydów i walkę o 


|.„Mumerus clausus* na wyż- 


szych uczelniach. 


« s “ 


Prezes centrali związku kup- 
ców „poseł Wiślicki odbył kon- 
ferencję z ministrem spraw we- 
wnętrznych, p. Pierackim, z wi- 
ceministrem p. Stamirowskim, 
oraz kilkakrotnie z dyrektorem 
departamentu szkolnictwa wyż- 
szego w min. oświaty, p. Stypiń 
skim — w sprawie rozszerzenia 
się zajść antyżydowskich na 
uczelniach stolicy. 

Wyżej wspomniani przedsta 
wiciele rządu oświadczyli, że 
zostały przedsięwzięte środki 
celem niedopuszczenia do roz- 
lewu krwi. 

Rządowi dostarczona została 
odezwa, wydana przez „Obwie- 


demicką 40 krwawych eksce- 
sów, 


Prezydent Warszawy 
usnakaja 


W dniu wczorajszym zgłosili się 
do prezydenta stolicy radni żydew 
Scy pp. Truskier i Ellenberg i za- 
Żądali interwencji prezydenta miae 
sta u władz wyższych, a mianowi: 
cie u ministra spraw wewiiętrz= 
nych i wojewody grodzkiego w 
sprawie poczynienia zarządzeń pa- 
cyfikacyjnych w związku z krwae 
wą hecą antysemicką. 


Zażądali również od prezydenta 
miasta, aby wydał specjalną enun- 
cjację do ludności m. st. Warsza- 
wy, zawierającą potępienie wybry- 
ków antysemickich, 

P, Słomiński oświadczył, że za- 
stanowi się nad sprawą wydania 
odezwy. Jednocześnie zakomunika 
wał radnym żydowskim, że już po 
tozumiewał się w sprawie ekste- 
sów i że wojew. Jaroszewicz upo- 
ważnił go do uspokojenia ludności 
żydowskiej i że wszystko zostało 
przezeń uczynione, aby sytuację 
opanować i że jest już ona zresztą 
opanowana. Na uwagę p. Ellenber 
ga, że ekscesy trwają, prez, Sło- 
miński powiedział, .że. porozumie 
się w tej sprawie z-władzami. ' 


F podżegająca młodzież aka 


Matkobójstwo w Łodzi 


. Wyrcdny sym zadał cziery ciosy siekierą, poczem zbiesł 
z łupem wariości około 100 złośych 


Przy ul. Rzgowskiej w pose- 
sji nr. 20 zamieszkuje od diuż- 
szego czasu Marcela Jankow- 
ska, licząca 74 lata. 

Jankowska jest wdową. U- 
trzymuje się przy życiu z han- 


n Ghcemy wierzyć, že-nie 


straganu na placu Leonarda. 
i Od niedawna przy Jankow- 
skiej zamieszkał jej syn, 30-let- 
ni Antoni, znany pijak i awan- 
turnik. ; ë 
Antoni Jankowski z raeļi swe 
go prowadzenia się został usu- 
nięty z pracy. Ponieważ nie u- 
miał opanować nałogu I po pt- 
janemu maltretował żonę, ta u- 
sunęła go z mieszkania, tak, jź 
musiał szukać schronienia w 
mieszkaniu swej matki, która 
wprawdzie zapewniła mu jakie 
takie utrzymanie, ałe 


dlu, jest bowiem właścicielką | godziny 4 pop., 


NIE CHCIAŁA DAWAĆ PIENIĘ 
DZY NA WÓDKĘ. 

Na tle tego „skąpstwa* sta- 
ruszki między nią a synem do- 
chodziło do ostrych scysji. 

W dniu wczorajszym, okoła 
sąsiadka Jan- 
kowskiej, Gabrysiakowa, we- 
szła do mieszkania handlarki, 
cheące oddać jej 3 złote 1 20 gr. 
za kupione wiktuały. 

Wszedłszy do mieszkania 
Jankowskiej sąsiadka spostrze- 
gła staruszkę na podłodze, 

LEŻĄCĄ W KAŁUŻY KRWI. 

Ponieważ kobieta nie dawała 
znaku życia, Gabrysiakowa po- 
biegła do pohliskiego 13-go ko- 
misarjatu oraz zatelefonowała 
po pogotowie. 

Przybyły na miejsce lekarz 
pogotowia ustalił, iż nieszczęśli 


wa kobieta otrzymała dwa cia- 
sy w głowę, zadane tępem na- 
rzędziem, a nadto cztery ude- 
rzenia, zadane w głowę siekier- 
ką. 

Po przywróceniu ciężko nka- 
leczonej kobiety do przytomno- 
ści lekarz pogotowia przewiózł 
ja w stanie beznadziejnym do 
szpitala św. Józefa. 

Badana przez policję, celem 
ustalenia sprawcy napadu, Jan- 
kowska odpowiedziała tylko 
jednem słowem: 

AYN“. 

Przybyły na miejsce podko- 
misarz Wiśniewski, kierownik 
13-g0 komisarjatu, przeprowa- 
dził dochodzenie, które ujawni 
ło, iż sprawca 
ZABRAŁ KOŁDRĘ, PODUSZ- 
KĘ, ŻELAZKO DO PRASOWA- 


NIA, ORAZ 72 ZŁOTE GOTÓW 
KĄ, 
znalezione w szufladzie. 

Wobee tych wyników decho 
dzenia, które kwalifikują spra- 
wę usiłowanego zabójstwa mat- 
ki przez syna w chęci zysku do 
postępowania doraźnego, na 
miejsce zbrodni przybył proku- 
rator dr. Markowski, komen- 
dant podinspektor Niedzielski, 
oraz kierownik wydziału śled- 
czego, nadkomisarz Wayer. 

Po przeprowadzeniu szczegó- 
lowych dochodzeń do wszyst- 
kich komisarjatów na terenie 
Łodzi, oraz do okolicznych po- 
sterunków policyjnych 
SKIEROWANO TELEFONO- 

GRAMY 
z poleceniem aresztowania maf 
kobójcy. (p) 


9.X1— CLOS PORANNY” — 1931 


£ P 


areszcie 


ocenzurowany 
został pierwszy 
100-proc. dźwię* 
kowy i mówiony 


film 
w języku 
ŻY(iOWSKIM 


Wio gł 


Już od jutra 
w kinie „SPLENDID“ 


$ 
PA 


. 
e <C ; 


Uroczystości 
w Moskwie 


Wielka rewja wojskowa 

MOSKWA, 7. 11. (PAT). Jak do 
nosi „TASS”, dziś odbył się ob- 
chód 14 rocznicy rewolucji paź- 
dziernikowej. W Moskwie odbyła 
cię wielka rewja wojskowa, Do woj 
ska przemówił Woroszyłow. Po re- 
wji odbyła się defilada robotników 
przed mauzoleum Lenina, 


Demonsfracie komu- 
nistyczne 


z okazji rocznicy 
rewolucji 

Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
Ro“ telefonuje: 

W związku z obchodem przez 
organizacje komunistyczne 14 
rocznicy rewolucji sowieckie), 
dnia 7 b. m. w godzinach mig- 
dzy 12.30 a 15.30 nieliczne gru 
py usiłowały w kilku punktach 
miasta zorganizować demoi- 
stracje, jednak bezskutecznie. 

Pięciu młodych komunistów 
zostało zatrzymanych. 


Dr. med. 


RÉ 7 


Narutowicza (Dzielna) 9 
tel. 128-98 


Specjallsta chorób skórnych, 
wanerysznych | moczopłelowych 


Przyjmuje od 8—10 i 4—8. 
W niedziele i święta od 9—12 
Elektroterapja 
Oddzielna poczekalnia dla Pań. 


S 


wiekowy kino-teatr 


POLLO 


HENRY WELLSSEN 


Audjencja u Al Capone 


Królowi Świata przestępców znudziło się awanturnicze życie 
i ogarnęła go rezygnacja 


Natychmiast po przybyciu do 
hotelu Lexington w Chicago, 
który był główną kwaterą AI 
Capona, napisałem list do króla 
świata zbrodniczego, w którym 
go prosiłem, aby zechciał mi 
poświęcić kilka minut  ezasu. 
Było to w sierpniu r. b., a więc 
w okresie, kiedy nazwisko jego 
było powtarzane i komentowa- 
ne na obu półkulach. 

List wręczyłem  portjerowi, 
Ten umieścił go  natyclaniast 
pod odpowiednim numerem o- 
bok innych listów. Zorjentowa- 
łem się podług numeru, że Al 
Capone mieszka na czwartem 
piętrze. Portjer zrozumiał, że 
to spostrzegłem, Bezwątpienia 
był na żo!dzie Al Capone, po- 
dobnie zresztą, jak i inni urzęd 
nicy hotelu. 

Odpowiedzi na list jednak nie 
otrzymałem. Natomiast gdy wie 
czorem wróciłem do pokoju, 
przekonałem się, że zrewidowa 
no mi rzeczy, Próbowałem te- 
dy połączyć się telefonicznie z 
Al Capone. Centrala hotelu po- 
wtarzała wprawdzie uprzejmie 
żądany numer, ale nie łączyła. 
Nie znałem hasła. W windzie 
spostrzegłem, że goście, którzy 
windziarzowi nie byli osobiście 
znani, musieli pokazywa! legi- 
tymację, zamim wchodzili na 
czwarte piętro. Legitymacją był 
rodzaj monety, kiórą wygodnie 
i niespostrzeżenie można było 
pokazać, Nie posiadalem takiej 
Jegitymacji. 

Pozostała zatem inna droga, 
marmurowe schody. 


winde, wolałem więc zejść. By 
ło mi głupio, gdyż w Ameryce 
nikt w hotelach nie chodzi po 


schodach. Na to młody  czło- 
wiek nacisnął guzik i natych- 


miast winda wjechała. 

Postanowiłem tedy znowu ną 
pisać do Al Capone: „Szanow 
ny Panie! Nie chciałbym wpraw 
dzie trudzić Szan, Pana w nie- 
dzielę, ale jeszcze przebywam 
w hotelu i czekam na audjen- 
cję u pana. Wiem, że Pan jest 
bardzo zaabsorbowany. Mam 
na szczęście dużo czasu į nie wy 
tade stąd do Kopenhagi, dopóki 
Pana nie poznam“. 

Ta delikatna groźba pomogła 
Bo ostatecznie do Lexingtonu 
mógł zajechać każdy; nawet 
pewna liczba gości bya pożąda 
na, aby nie mówiono, że Lexirg 
ton nie jest właściwie hotelera, 
lecz wyłącznie główną kwaterą 
Al Capone. Ale tacy goście, jak 
ja, nie byli n/le widziani, Wie- 
kszą bowiem część dnia prze: 
siadywałem w hallu ze wzro- 
kiem wlepionym w windę, w lu 
dzi, z notatnikiem w ręku. To 
też starano mi się utrudnić po- 
byt, narażając mnie na riewy- 
gody, Niczego od nikogo nie 
mogłem się dowiedzieć, Capone 
oplaca tych ludzi, aby byli ślepi 
i głusi. 

Ale grozba, że pozostanę w 
hotelu, poskutkowała. W nie- 
dzielę popoludniu nagle zadzwo 
nił telefon. Jakiś głos się upe- 
wniał, czy jestem w domu. Po 
kilku chwilach zapukał do mo- 


Wziąłem : ich drzwi człowiek, którego czę 


na odwagę i począłem schodzić | sto widywałem przy wejściu 


z szóstego piętra w dół. Gdy jed | Był to John, 


najstarszy brał 


nak tylko stanąłem na czwar-! Ajfonsa Capone, oficer niejaka 
tem piętrze į chclałem wkręc:ć | gwardji przybocznej, Nazywa- 
się w korytarz, wyszedł mi na no go Mimi. 


spotkanie miły młodzieniec: 
— Czego sobie pan życzy? . 
Młody człowiek wyglądał po- 
spolicie, ale spojrzenie miał e- 
nergiczne, Mimo, że spodziewa- 
łem się pytania i przygotowa- 
łem odpowiedź, poczułem się 
niepewny. Wykręcałem się, że 
musiałbym. długo czekać na 


Maiweselsza dwójka hultajska 


LPatacnon 


w najnowszej komedji humoru i dowcipu p. t, 


Królowie Mody 


Film ilustrujący niezawódne źródło śmiechu i szam- 
pańską wesołość 


Początek o g. 4. W sobotę i niedzielę o 12. 


b 


— Pragnie pan mówić r D 
Caponr.. Jest bardzo zajęty. 

— Wyobrażam sobie... 

Mimi spojrzał na mnie i 
rzekł: 

— Jeżeli pan natychmiast 
uda się za mną, to być może 
że mr. Capone znajdzie tlla pa- 
na trochę czasu! 

Zeszliśmy po schodach. Na 
korytarzu czwartego piętra + 
przed drzwiami narożnego no 
koju nr. 450 stali młodzi ludzie 
ze świty. Zobaczywszy mnie w 
towarzystwie Johna Capone, u- 
suwali się z drogi. Mimi bez pu 
kania wpuścił mnie do pokoju, 
z którego wychodziły rozkazy 
króla przestępców. Pokój bar- 
dzo przeciętny. Na ścianie wi- 
siał obraz Jerzego Waszynyęto 
na, pierwszego prezydenta Sta: 
nów Zjednoczonych, człowieka 
który nigdy nie kłamał. Z wkna 
był widok na najbiedniejszą i 
najsmutniejszą dziclnieg ehiea- 
gowską, w której panowała 
iście babiłońskie pomieszanie 
jezyków, 

— Hallo! l 

Al Capone stanął przedemną. 
Byliśmy sami. Capone zapalił 
światło, ale nie spuścił żaluzji. 
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którą kocham. gdy słyszą moje 
nazwisko zawsze w połączenia 
z morderstwami. Nie iestem 
bynajmniej bezuczucicwym 
bandytą, za jakiego mnie świat 
uważa. Jestem raczej kozłem o- 
fiarnym. Bo cóż właściwie >łe- 
go popełniłem. Sprzedawałem 
piwo! Czy to jest gorsze, niż ku 
powanie i picie. Przecież ludzie 
przychodzili do mnie dobrowol 
nie. Raczej możnaby oskarżyć 
hyeny giełdowe, które żerują na 
uciułanych groszach bwoieh bli 
źnich. Miasto chce pić, więc do 
starczalem trunków! 

+- Liczy pan na ciężki wys 
rak? 

— Jakkolwiek będzie, konieć 
z tą robotą. Rozpocznę uczciwie 
ad początku. A mówię to nie 
dlatego, że pan jest reporterem, 
Niechaj mnie zamkną w więzie- 
„iu. Będzie wreszrie spokój, 

— Ale co powie ma to pań- 
ska bandr,? 

Natychmias, się zorjentowa- 
łem. że popełniłem nietakt. 

— Cóż mown? Nje mam 
handy! 

— Jeżeli mnie zamkuą, będą 
miał dość czasu do namyshu 
Ciemne sprawy bymajmniej nie 
sa tak bardzo jntratnę. A przy- 
tm trzeba uchodzić ra wroga 
społeczeństwa! Przyjemne, 
zwłaszcza dla rodziny... W wie- 
zieniu przynajmniej będę mógł 
spać spokojne. Ciekaw jestem, 
Czy Chicago nabierze lepszej o- 
pinii w świecie, ady mnie nie 
bęazie, 

Niewidzialny zegar wybił go- 
dzinę ósmą. We drzwiach sta- 
nął John Capone. Wzrok miał 
zły. Ale Capone wział kapelusz, 
który leżał na biurku, podał mi 
rękę na pożegnanie i wyszedł. 
Za nim John. Po ninie przy- 
szedł ktoś inny z gwardji przy- 
bocznej i odprowadził mnie w 
milczeniu do windy, 

(Jak wiadomo Al. Capone z2- 
sądzony został na 11 lat więzie 
nia. Przyp. Red.), 


Mimo, że się często ruszał wa 
koło swego wielkiego biurka 
nie zbliżył się ani razu do ok 
ra. Gwoli pewności. Dlatego też 
mieszkał w hotelu. anie w 
swojej willi na Prairie Avenue 
Prywatne wille nie są budowa 
ne, jako drapacze chnumr. A pa- 
wniej było mieszkać wysoko. 
Przyglądałem się temu króło- 
wi podziemi, który był ubrany, 
jak przeciętny amerykanin. Na 
prawym policzku, pomiędzy u- 
chem a wargami, widać szeroką 
bliznę; nie to szczególnego w 
świecie przestępców. Capone 
twierdzi, że srramę otrramał 
podczas wojny światowej na 
froncie zachodnim. Inni twier- 
dzą, że była ona dziełem pe- 
wnej kobiety, która w ter spo- 
sób pomściła swoją krzywdę. 
Ale w istocie zdobył ja, jako 
młody chłopieć podczas bójki z 
pijanym włochem, który mu 
nożem rozciął twarz, Na rące 
ujrzałem sławny pierścień z 
wspaniałym brvśantem urio- 
ści podobno 50000 dolarów. 
Klamra przy pasku byłe ozdo- 
biona djamentami, tworząc li- 
terę €C. Gdy Capone chciał ko- 
goś z kandy wyróżbźć, ofiarowy 
wał mu pasek z klamrą na 
której diamenty tworzyły mo- 
nogram danej osoby, Taki po- 
darunek uchodził w świecie 
przestępców za dar królewski i 
królewskie odznaczenie. Capone 
ważył 100 kil. Poruszał sic lek- 
ko, mimo że nosił pod jedwah- 
ną koszulą pancerz ochroz av, 


— (Cieszę się, że pana pozna 
ję — rzekł do mnie. | 

Ale rozmowa się nie kieiła, 
nie mogłem przecież odrazu ra. 
pytać, czy to on był  iniejato- 
rem kilkuset morderstw. Porn- 
szyliśmy kilka spraw z bieżą- 
cej kroniki. Capone jest przeci- 
wnikiem takich sprawek, gdzie 
afiarą mega psść kobiety lub 
dzieci. 

— Podobno nosiada pan du. 
żo zmysłu rodzinnego... 

— Mam syna, którego che 


Í 


tniebym wychował na porza: Or mad: 
dnego człowieka. Wątpię jed $ pi Ż ki 
nak, czy się uda. Próbowałem n iewia A] 


Specjalista chorób skórnych 
wenerycznych i moczopłeiowyoh 
elektroterapja, diatermja, bada- 
nie krwi i wydziełin 
Andrzeja 5.telef. 159-40 


Przyjmuje od 8—11 i 5—90 w, 
w niedziele i święta od 9—3 


Oddzielna poczekalnia dla pań 


umieścić w szkole mego nał 
młodszego brata,  Małewsza. 
Szkoła była dobra, ale gdy s'e 
dowiedziano, że jest moim bra 
tem, musiał ją opuścić. Proszę 
sobie wyobrazić, jak się czuje 
moja stara matka i moja żona, 


SOOOOIODOBOCOCEAKYNIDODOOOGOOODODODODOOOODOGOGCAKKI 


Prywatne 


Pogotowie bekarskie 


liena f. 12- 3 3 3 


Owca ma] 
Teleion: 
Udziela doraźnej pomocy lekarskiej we wszelkich 
wypadkach nagłych o każdej porze dnia i nocy. 


Lekarska pomoc akuszeryjno-ginekologiczna. 


OI OOOC AIC KIDOODOOIODOGOKK 


MO OODOGOMAC 


Nr. 307 


Sztuka antypolska 


na scenie berlińskiej 


BERLIN, 8, 11. (PAT). W jed- 
nym z gmachów teatralnych Berli 
na odbyło się otwarcie nowego na 
cjonalistycznego teatru p. n. 
„Deutsches” National Theater”. Na 
otwarcie wystawiono sztukę podże 
gającą przeciwko Polsce pod tytu- 
łem „Ks brennt an der Grenze”, na 
pisaną przez Kysera, byłego szefa. 
prasowego komitetu plehisytowego 
na obszarze Prus zachodnich. Pre- 
mjera zamieniła się na nacjonali- 
styczną, manifestację. 


Wybory w Jugosławii 
Tylko jedna lista kan- 
dydatów 


BIAŁOGRÓD, 8, 11. (PĄT). — 
Dziś odbywaja się w calym kraju 
wybory do parlamentu. ' Narodowa 
lista rządowa, będąca bezkonkuren 
cyjną, liczy z górą 1800 kandyda- 
tów. Wiadomości nadchodzące z 
prowincji o przebiegu wyborów 
świadczą o licznym udziale głosu- 
jących. Wybory maja w całym kra 
ju przebieg 


n 


9.XI— „GŁOS PORANNY* — 1931 


Ciężka syluacja Rosji Kawe Meina 


Sn 


przepowiada, że bez pomocy Francji 
sowiecki załamać się może w ciagu naj- 


i biižszgch iyśodni 


PARYŻ, 8, 11. Dzisiejsze „Figa- 
ro” oraz „Ami du Peupie” podno- 
szą alarm z powodu pogłosek, że 
Francja gotowa byłaby bezpośred- 
nio dopomóc Sowietom w ich kata 
strofalnej sytuacji finansowej. 

„Figaro? zaznacza, że zobowią- 
zania Sowietów płatne przed upły- 
wem b. r. przedstawiają się wedlug 
raportu sowieckiego jak następuje 
Rosja winna jest 535 milj. mare 
Niemcom, 225 milj. dolarów Anglji 


150 milj. dolarów Stanom Zjedno- | 14 rocznicy rewolucji bolszewic- 


czonym, czyli razem 12,6 miljar- 


dów franków, podcząs kiedy cały państwowe były zamknięte. Ruch! | 
zapas zlota Banku Rosyjskiego WY | tramwajowy ograniczony. W po- | : 


nosi tylko 1,4 miljarda, t. j. nie wie 
le więcej, niż jedna dziesiąta po- 
wyższej sumy. 


Prasa Coty'ego stwierdza, że je-. esy statystyczne, teblice I malo- 
żeli Rosja nie uzyska pomocy od, widła mające wykazać wzrost siły 
Francji, a Stara się o prawo zdy-|sowietów. Obchód rozpoczęło uro- 


w Mandżurji, wynoszone przez oficerów z pociągu w Tokio 


Awantury Hitlerowców 


w Brandenburgji i Meklemburgji 


BERLIN, 8. 11. (PAT). W ciągu 
ubiegłej nocy krążyły niepokojące 
pogłoski o przygotowaniach czynio 
nych przez hitlerowców w Bran- 
denburgji i Meklemburgji. Policja 
obu tych prowincji trzymana była 
w nadzwyczajnem pogotowiu. Rów 
nież ze Śląska nadchodzą wiado- 
mości o tajemniczem przegrupowa 


niu i przesunięciach nacjonalistycz 
nych oddziałów szturmowych. W 
Scheneberk doszło wczoraj do 


żu 1 Brukseli, to w ciągu najbliż- |związku z tem ma Sowietom grozić 
szych tygodni załamać Się może ca | niebezpieczeństwo napadu. Wieczo 
ły ustrój sowiecki, ratując w ten|.Q na zaproszenie Kalinina odby- 
sposób świat przed groźną zmorą | » S : 

ło się w jednym z pałaców rządo- 


bołsztwizmu. 
wych przyjęcie dla korpusu dyplo 


Rocznica rewolucji. syg i przedstawicieli 


państw zagranicznych. 

MOSKWA, 8, 11. (PAT). Ostat- WASI 
nie dwa dni w Moskwie przeszły 
pod znakiem uroczystości z okazji 


kiej. Biura, kooperatywy i sklepy 


przek ulic wiszą transparenty z ak 
tualnemi hasłami, a na placach wy 


prezes rządu Mołotow wygłosił 
expose o sytuacji wewnętrznej i 
zewnętrznej sowietów. Dnia 7 bm. 
odbyła się na placu Czerwonym 
przed zgromadzonymi członkami 
rządu 1 przedstawicielami władz | 
partyjnych z Stalinem na czele, 
defilada wojskowa i pochód człon- | 
ków związków zawodowych. Przed | 
defiladą komisarz wojny Woro- | 
szyłow, wygłosił mowę, w której 
dowodził, że system kapitalistycz- 
ny chyli się ku upadkowi aw 


2, 


ey, ; 
eklam GAZEfOWYCH 
yr » D )5 


PARYŻ, 8, 11. (PAT). Rokowa- 
nia  francusko-niemieckie w spra- 
|wie odszkodowań i kredytów krót 
koterminowych weszły w nową fa- 
zę. Dziś przybył do Pa; ża amba- 
Sador francuski w Berlinie, przywo 
żąc podobno konkretne propozycje 
rządu niemieckiego. Jakkolwiek 
koła miarodajne zachowują kom- 
pletną tajemnicę co do treści tych 
propozycji, to jednak cokolwiek z 
nich wydostało się na zewnątrz. 

Mówią, że rozmowa premjera La 


Mecz kokserski 
Polska--Szwecia 


Jak się dowiadujemy Polski 
związek bokserski prowadzi per- 
traktacje z państwowym związ- 
kiem bonserskim Szwecji proponu- 
jąc rozegranie w bież. sezonie mię 
dzypaństwowego meczu bokser- 


Popularna, 1/4 kg 1.30 
Mieszanka VI, 1/4 „ 1.50 
Mieszanka V, 1/4 „ 1.70 
Mieszanka IV, 1/4 „ 2.20 
Mieszanka Ill, 1/4 „ 2.69 
Mieszanka II, Ys, 3— 
Mieszanka I, 1/4 „ 3.40 
Specjalna, 1/4 „ 3.70 


Piotrkowska 95 
Plotrkowska 160 
RZE TEDY SR TERE UAB wę 


Jay +4 


raj 


Miasto Cochem nad Mozelą 


któremu grozi zasypanie przez obsnnięcie się góry 


ZDZ z" 


Niemcy proszą Francje 


o zwołanie komitetu dla zbadania ich zdolności 
płatniczych 


vala z ambasadorem Francji, Pon: 
cet'em, trwałą kilka godzin. Niem- 
cy ProSzą podobno o zwołanie ko- 
miietu doradczego, przewidzianego 
przez plan Younga, aby ten komi- 
tet raz jeszcze zbadał zdolności 
płatnicze Niemiec. Niemcy pragne 
fyby, aby komitetowi nadać obszer 
niejsze pełnomocnictwa, któreby 
pozwoliły ustalić sposób spłat tych 
krótkoterminowych kredytów, 0- 
czywiście po otrzymaniu nowej po- 


życzki we Francji. 


krwawego starcią między hitlerow | skiego. 

cami a komunistami. Z obu stron | Pertraktacje te prawdopodobnie 
padły strzały. Dwie osoby Bą ran- |uwieńczone zostaną pomyślnym re 
ne. W Jenie hitlerowcy przypuści- | zultatem. Mecz Polska. — Szwecja 


Prof, Feliks Halpern 


li atak na dom związków zawodo- 
wych. 


Reżyserja, kompozycja piosonek i rola główna 
w wykonaniu 


Ramena NOVARRO 


Symfonja śpiewu, muzyki i tańca. 


prawdopodobnie rozegrany będzie 
w Warszawie. 


PeWiEKowY KINOTEATR 


„CAPITOL” 


SEWILLA MIASTO 


ZN 
AA 
AN 
AN 
ZIN 


ZAPISY OD 4—6 


SIENKIEWICZA 20. 


Dziś wielka 


W pozost. rolach: 


premiera! 


Upojny poemat miłosny 
wg słynnej powieści „ZEW 


Miki 


Doroliy Jordan Rence Adoree 
i Ernest Torrence. 


Pocz. o 4.30 pp. w sob. i niedz. o 12 w poł. Ceny miejse popularne, 


443 


CIAŁA* 


IK 


t 


CASING 


OBROTOW O | O 

Początek seansów o g. 4.30, w soboty 

i niedziele poranki od godz. 12 do 

3-ej po cenach najniższych: 75 gr. 
i1 zł. 


Dźwiękowe Koim f Poraz pierwszy w Polsce 


BAL — „ŁoUS POOL nvr Sa zm 


Dziś i dni następnych! 


Buster się żeni 


Dla pieknych pań 


Sukienka popołudniowa z czer- 
*wonego crepe - marocain'u (3). 
Stan i kołnierzyk w zakładki, bieg 
nace ukośnie z jednej strony i za- 
kończone kokardkami. Sukienka 
wieczorowa dla młodej panienki (4) 
Bukienkę tę można nosić również 
na przyjęcie popołudniowe. Zrobio 
na jest ona z szałirowego crepe- 
satin'u, po matowej i błyszczącej 
stronie. 


| LHARLIE CHAPLIN 


w swej ostatniej fenomenalnej kreacji 


Xi 


Koszulki nocne z materjałów w 
kwiatki cieszą się wielkiem powo- 
dzeniem (1). Na koszulki te można 
używać zarówno  batystu, jak i 
jedwabiu. Najlepiej wyglądają ko- 
lory różowe i niebieskie. Ozdobą 
tej koszulki są zakładki. 

Na zimę Konieczny jest szlatro- 
czek z wełny lub aksamitu (2). Na 
taki szlafroczek wybierzemy mate- 
rjał deseniowy i ozdobimy go ma- 


Na sezon zimowy będą nadal bar 
dzo modne bluzeczki. 

Zręczna bluzeczka z różowej 
tafty (6). odpowiednia do czarnej 


lub granatowej spódniczki. Ozdo- 
bą są zakładeczki i kokardki. 
Blezeczka jćdwabna do prania 
(4) w zakładeczki. ` Kołnierzyk 
ozdobiony falbaneczką. 
Blnzeczki z koronek są bardzo 
modne. Bluzeczka z wełnianej ko- 


ronký (7), 

aksamitkami. 
Skromnna sukienka do biura (5). 

Skórzany pasek i guziczki są jedy- 

na jej ozdobą, 

Sukienka popołudniowe .z grepe-ina 


ozdobione  glemnemi 


roeain'u lub mięk. jedwabiu (8) z 
pasem poprzecznych zakładek. Bu 
fiasty rękaw od przedramienia prze 
chodz w gładko przylegającą 
część w zakładki. ' 


„PO 


z udziałem kochanków ekranu Janet Gaynor i Charles Farrell 
Dziś nieodwołalnie poraz ostatni! 


is 


łosne w  ezasie 


Buster 


Z okazji 20-letniego jubileuszu kina. 


„ŚWIATŁA WIELKIEGO MIASTA“ 
ziv o Charlie Chaplin 


Reśyserja 
Musyka 


x 


wrótdoż 


ycia’ 


Poczatek 


NE = < 


Areyucieszny film, ilustrujący przygody i perypetje mi- 
wyboru towarzyszki życia 
humoru i ulubieńca publiczności 


genjusza 


Kęeaiowa 


TRENT OEA a H o Na T OT ZASDPD GK NK WNE VARAAN 
Nadprogram dodatek dźwiękowy i aktualnośei krajowe. 


Początek seansów o g. 4 po poł. 

w sobotę i niedzielę o g. I2-ej. 

Passó-partout i wszelkie bilety 

ulgowe bezwzględnie nieważne 
aż do odwołania. 

ZE Ti GENIT 


dramat reżys, 


RAAULA 
WALSHA 


seansów o godz. 4-ej 


Cany miejsc od 1 zł. 


wych. 


dla nauczycieli „Aktualność 
dów na poezję romantyczną” 
wygł. prof. Konrad Górski. 
15,50 Muzyka z płyt gramofono- 
wych z Warszawy. 
16,20 Lekcja języka francuskie- 
go (kurs elementarny). 


Si i 


szawy. 

17,10 Odczyt z Krakowa p. t. 
epokowem odkryciu podzielności 
atomu” — wygł. prof. L. Wygrzy- 
walski. 

17,855 Koncert muzyki lekkiej, 

19.15 Komunikat izby przemy- 
słowo - handlowej w Łodzi. 

19,45 Dziennik radjowy z War- 
szawy. 

20.00 2-ga pogadanka z cyklu 
„Wiadomości wstępne o muzyce” 
— wygł. p. Karol Stromenger. 

20.15 Operetka „Gejsza” Jonesa. 

22,15 P. B. Hertz wygł. feljeton 
p. t. „Z dokładnością do pół se- 
kundy”. 

PREZOZS ZI a a E TS ZRZEOWET| 


Sąd nie zatwierdził 


układu z wierzycielami 
'B. Flaumenbauma 


W sprawie upadłości Berka Fla- 
menbauma, właścicieja przedsiębior 
stwa wyrobów pluszowych przy 
ulicy Piotrkowskiej 56, ogłoszonej 
na początku grudnia 1930 roku na 
żądanie wierzyciela Józefa Libra- 
cha, sąd odmówił zatwierdzenia u- 
kładu zawartego między wierzycie 
lami. 

Na zebraniu tem zawarty został 
układ za zgodą większ. wierzycieli 
w myśl którego upadły zobowiązał 
się spłacić 6 proc. wierzytelności 
w 2 ratach. 

Sąd jenak tego układu, jako 
sprzecznego z dobremi obyczajami 
handlowemi nie zatwierdził ze 
względu na zbyt niskie propozycje 
układowe. 

Sąd uznał, iź w tej upadłości z 
mocy prawa zawarty został zwią- 
zek wierzycieli a syndykiem miano 
wano adw. F. Qlszerównę, polecił 
zwołanie zebrania wierzycieli, ce- 
lem wyboru ostatecznego syndyka. 
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terjałem gładkim w 
kolorze. 

Pyjama z flanelki jest ładna i 
praktyczna (3). Bardzo gustowne 
jest zestawienie materjału gładkie 
go z deseniowym. Spodnie z ma- 
terjału deseniowego, a gładka blu- 
za ozdobiona materjałem desenio- 
wym. 


stosownym 


Dr. med. 


JÓZE! LUBICZ 


chirurg oriopeda 


Południowa 9 
przyjm: 3—4", telef. 183-17. 


Dr. med. 


REICHER 


Specjalista chorób skórnych 
i wenerycznyc 
leczenie djatermją I glskfroferapi 
POŁUDNIOWA 28 
tel. 2901-93 
Od 8—11 rano i od 5—8 w 
W niedziele od 9—1 


13,25 Odczyt z Krakowa z cyklu 
To- 
mantyzmu i sprawa rewizji poglą- 


16,40 Płyty gramofonowe z War f 


| KSK „BŁ 2008 00 


Co usłyszymy dziś przez radjo? 


" 12,10 Muzyka z płyt gramofono- 


22,80 Komunikaty: meteor. poli- 
cyjny oraz wiadomości sportowe. 

22,45 Muzyka lekka i taneczna 
z Warszawy. 


AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
Kónigswusterhausen (1635) 
21,15 Koncert (M. in. Symfonja 
na cztery solowe instrumenty 2 
orkiestrą Haydna, Symfonja VIN 
Beethovena). 

Stuttgart (360) 


20,06 Utwory Strawińskiego 


„O |(„Piotruś”, Koncert skrzypcowy, 


Symfonja psalmowa). 
Palermo (542) 
21,00 Opera Giordano „„Fedora*. 
Bratisiawa (279) 
21,00 Koncert skrzypcowy A-dur 
i Symfonja C-dur Mozarta. 
Budapeszt (550) 
21,45  Kwintety  fortepianowes 


Sindinga E moll i Goldmnr.: B- 
dur. 

Bukareszt (394) 

21,45 Kwartet smyczkowy D- 


moll Mozarta. 


Dla Ponieśi 
P. T. Publiczności! 


Bezkonkurencyjny repertuar 
Dźwiękowego Kina 


„CAPITOL" 


Kolekcja najwspanialszych arcy 
dzieł, które wkrótce sią 
ukażą na naszym ekranie: 


„AAI-TANG 


Najpiękniejsza kreacja wielkiej 
i genjałnej chinki 


ALI MAM WIK 


Z Rozkazu KSIĘŻNICZKI 


Najwspanialsza Parada Milości 
Reżyserji H. SAWARCA 
z LILJANĄ HARVEY 
Daiszy ciąg repertuaru 
w jutrzejszym numerze! 
< 4: y 


E AE 


Zbrodmie ma íle zawiedzione miiosci 


mnożą się w sposób zastraszający! 


Czy należy uniewipniać za- 
bójców? 


Problem ten rozstrzyga 
emocjonujący film p. $, 


Na bawię Hańby 


Od jutra w kinie „PALACE”. 


Nr. 307 


9.X1 — „GŁOS PORANNY* — 19m 


5 


Wiadomoki iie | Wyrównanie” pensji w kasie chorych 


Spis poborowych |wwuwołało wielkie rozgoryczenie i poczucie krzywdy wśród 
pracowników 


rocznika 1911 

Dziś, dnia 9 bm. w godzinach od 
8 do 15 obowiązani są stawić się 
do spisu poborowych w biurze 
wojskowem magistratu m. Łodzi 
przy ulicy Zawadzkiej 11 mężczyź- 
ni roczniką 1911 zamieszkali na te- 
renie 5 kom. policji o nazwiskach 
na litery N. Q. oraz zamieszkali na 
terenie 13 kom. policji, o nazwi- 
skach na litery P. R. S. Sz. 

Jutro, dnia 10 bm. w godzinach 
od 8 do 15 winni się stawić do spi 
su poborowych mężczyźni rocznika 
1911 zamieszkali na terenie 5 ko- 
misarjatu policji, których nazwi- 
ska rozpoczynają się na litery P. 
R. i zamieszkali na terenie 13 kom. 
policji, o nazwiskach na litery T, 
U, W, Z, 2. (a) 


Tajemniczy napastnik 
i dyskretny, acz ener- 
giczny obrońca 


Nocy wczorajszej do bramy do- 
mu przy ul. Anny 20 zbliżył się 
mieszkaniec tej posesji, 48-letni 
Antoni Głowacki, 

W czasie wyczekiwania przez 
Głowackiego na dozorcę podszedł 
do niego jakiś pijany osobnik, któ- 
roy zadał Głowackiemu kilka cio- 
sów laską, 

Na krzyk pobitego nadeszły w 
międzyczasie przechodzeń  wydo- 
był rewolwer i oddał w stronę pije 
nego napastnika 5 strzałów, które 
jednak chybiły. 

Pijak rzucił się do ucieczki, a 
również i nieoczekiwany obrońca, 
który nie miał widocznie zezwole- 
nia na broń, pospiesznie się odda- 
ił. 

Przybyły na odgłos strzałów po 
licjant wezwał do pobitego lekarza 
pogotowia, który po udzieleniu po 
mocy, pozostawił Głowackiego na 
miejsca. W) 


Nosene dyżury antek 


Dziś w nocy dyżurują następują 
ce apteki: M.  Kacperkiewicza 
(Zgierska 54), Suke. J. Sitkiewicza 
(Kopernika 26), J.  Zundelewicza 
(Piotrkowska 25), W. Sokolewicza 
i W. Szata (Przejazd 19), M. Lipca 
(Piotrkowska 193), A. Rychtera 
i B. Łobody (11 Listopada 86). 


Teatr i muzyka 


TEATR MIEJSKI 
_ Dziś bojowa sztuka Alsberga i 

Hesego „Śledztwo”. 

We wtorek komedja „„Spódniez- 
ka czy toga". 

W piątek premjera przygotowa- 
nej przez reżysera J. Wałdena we- 
sołej komedji „Dr. Stieglitz”, któ- 
ra w tryumfalnym pochodzie prze- 
szła sceny całego świata. Rolę ty- 
tułową kreować bedzie 
Znicz. 

W środę, w dzień 13 rocznicy 
Niepodległości Polski dana będzie 
dla najszerszych sfer obywateli 
czarująca, pełna humoru komedja 
Szekspira „Co chcecie” w świetnej 
inscenizacji dyr. K. Borowskiego, 
po cenach najniższych: po 1 zł i 
po 50 gr. 


TEATR KAMERALNY 

Dziś i we wtorek ostatnie po- 
wtórzenie  szlągierowego „Hau 
Hau” z Michałem Zniczem. 

W środę z okazji rocznicy Niepo 
dleglości Polski popularne widowi 
sko „Wilki w nocy” 'P, Rittnera, 
Bilety po 1 zł. i 50 or. 


Michał |: 


Władze łódzkiej kasy chorych 
przeprowadziły ostatnio akcje 
„wyrównania“ pensji pracowni- 
czych. 

Akcja ta, oparta przedewszy- 
stkiem na dążeniu do zaprowa- 
dzenia oszczędności, miata po- 
nadto na celu wyrównanie istot 
nych niesprawiedliwości w u- 
posażeniu pracowników, częste 
bowiem były na terenie kasy 
wypadki, iż dwaj urzędnicy, 
pracujący w tych samych wa- 
runkach, na jednakowych sta- 
nowiskach, z jednakowem przy 
gotowaniem do pracy, otrzymy- 
wali dwie znacznie się gd sie- 
bie różniące sumy wynagrodze 
nia. Akcja wyrównania piac 
miała zatem na celu ustalenie 
stałych norm-dla pracowników 
każdej kategorji i wprowadze- 
nie ścisłego norm tych prze 
strzeganią, 

, Według pojawiających się 
niejednokrotnie zapowiedzi, któ 
rych w żadnym wypadku Lie 
prostowano, pracownicy goczej 
sytuowani uzyskać mieli pad- 
wyżki, zaś inni pracownicy, ^ 
funkcjach identycznych, a wyż 
szych poborach, mieli mieć veu 
sje obniżone. 

Tymczasem po „wyrówaa- 
niu“ płac okazało się, iż wszyst 
kim pracownikom w czambuł 
obniżona płace, w mniejszym 
lub większym stosunku, nie czy 
niąc wobec nikogo wyjątków. 
Nie było nadto wypadku, abv 
którykolwiek z gorzej sytnowa- 
nych pracowników łódzkiej K. 
Ch. uzyskał na podstawie tego 
„wyrównania * podwyżkę. 

„Jest zrozumiałe, iż wobec ta- 
kiego rezultatu regulacji, wśród 
pracowników łódzkiej kasy cho 
rych, zrążonych już sposobem 
przeprowadzenia redukeji wśród 
kobiecego personelu nrzędnicze 
go, gdzie podobno  zwalniano 
pracownice, utrzymujące rodzi- 
ny, a załrzymywano kobiety, 
mające mężów na doskonale 
płatnych stanowiskach, zapane 
wała rozgoryczenie, 

Związki pracowników kasy 
chorych podjęły akcję protesta- 
cyjną przedewszystkiem na te- 
renie Łodzi, zaś wobee ustale- 
nia takiego, a nie innego Sv- 
siemu wyrównania płac pono- 
szą władze nadzorcze, przenie- 
iono interwencję na teren 
Warszawy. 

Delegacja, skierowana w ©- 
mawianej sprawie, do minister- 
stwa pracy, uzyskała tylko za- 
pewnienienie, iż cała sprawa 
przedstawiona będzie ministro- 
wi. Żadnych innych nasłępstw 
interwencja w ministerstwie 
nie przyniosła. 

Wobec powyższego związki 
zawodowe pracowników kasy 
chorych w Łodzi wyłonily ko- 
misję porozumiewawczą, która 
wzięła na siebie obowiązek 
przeprowadzenia zdecydowa- 
nych wystąpień w obronie płac 
pracowniczych. 

Komisja porozumiewawcza 
zwołała na dzień wczorajszy do 
sali rady miejskiej wiec praco- 
wników. 


| 


Wiec odbył sie w godzinach 
rannych przy wypełnionej po 
brzegi sali rady miejskiej. 

Po referacie i przemówie- 
niach przez licznie zgromadzo- 
nych, uchwalono następujące 
rezolucje: 

„Zebrani w dniu 8 listopada, 
w sali rady miejskiej miasta 
Łodzi wszyscy pracownicy łódz 
kiej kasy chorych, zgrupowani 
w trzech, działających na tere- 
nie kasy związkach, po wyslu- 
chaniu sprawozdania komisji 
porozumiewawczej, wyłonionej 
z tych związków, stwierdzają: 

1) że dotychczasowe wydatki 
administracyjne kasy nie prze- 


kroczyły granic, wyznaczonych 
i że wobec tego chęć ratowa 
nia finansów kasy przez obniż-| 
kę pensji wywołać musi wśród 
ogółu pracowników rozgorycze- 
nie. co w skutkach odbije się 
ujemnie na funkcionowaniu in- 
stytucji, 


2) że dokonana obniżka plac 
szezególnie skrzywdziła prato- 
wników i robotników, otrzvmu: 
jacych pobory według nainiż- 
szej grupy uposażeniowej. 

3| Wobec powyższego zgro- 
madzeni domagają się zrewido- 
wania zasad dokonanej obniżki 
plac. 


TTW TE "TTS TO ZO TW E a RY E L PRO ZR CTE ZRT KWD) 


$ym masłał zbira 


aby do spółki z nim obrabował matkę 


We wsi Miedza, gminy Radoszy- 
ce, powiatu sieradzkiego zdarzył 
się przed dwoma dniami wstrząsa- 
jący wypadek. 

Wieczorem do zagrody Marjan- 
ny Pawlak wtargnął jakiś zamasko 
wany osobnik z fuzją w rąkach i 
rzekome żagroziwszy synowi Pa- 
wlakowej, 24-letniemu  Józelbwi, 
śmierełą, wszedł do pokoju, gdzie 
właśnie Pawłakowa  lokowała się 
do snu. 


Wystraszona niewiasta wszczęła 
krzyk, czem zaalarmowała  sąsia- 
dów, wobec czego napastnik porzu 
cit ofiarę i znikł w ciemnościach 
nocy. i 

O napadzie niezwłocznie powia- 
domione władze policyjne, które 
wdrożyły poszukiwania. 


Pawlakowej na wstępie rzuciło 
się w oczy niezwykłe zachowanie 
się syna, który bez oporu wpuścił 
napastnika do iej pokoju, podczas 
gdy wogóle znany był z odwagi. 

Nasunęło jej to pewne podejrze- 


nie, tembardziej, że w ostatnich 
czasach Józef dość często odgrażał 
się, że jeżeli matka nie odda mu 
majątku, to ją zakatrupi. 
Spostrzeżenia swe zakomuniko- 
wała policji. Przeprowadzone w 
tym kierunku dochodzenie ujawni 
ło, iż istotnie Józef Pawlak ostat- 
nio w Sieradzu i Szadku wśród 
tamtejszych mętów szukał osobni- 
ka, któryby się podjął za wynagm 
dzeniem zamordowanią jego matki. 
Wobec takiego stanu rzeczy 
Józef Pawlak osadzony został w 
więzieniu w Sieradzu, pod zarzu- 
tem usiłowania zamordowania i œ 
grabienia swej matki. Badany Pà- 
wlak przyznał Się do winy, twier- 
dząc, że nie był w kontakcie 
z bandytą. Dalsze dochodzenie w 


‘| kierunku odnalezienia jego pomoc- 


nika prowadzi policja. 

Zaznaczyć wypada, že istotnie 
Pawlakowa posiadała w krytycz- 
nym dniu dość znaczną sumę, bo 
około 7 tys. złotych, uzyskanych 
ze sprzedaży części gospodarki. 


Cies dla cleśaniek 


Transport nieoclonych futer małpich i jedwab” 
nych pończoszek 


Patrol policyjny, pełniący służ- 
bę na szosie Pabjanickiej, zauwa- 
żył w nocy samochód ciężarowy, 
który zatrzymał Się, i szofer coś 
manipulował, zakrywał, badał itp. 
Zwróciło to uwagę policjantów, 
którzy zaczęli badać szofera. Ten 


zmieszał się i zamierzał corychlej 
odjechać. 
"Takie zachowanie się szofera 


utwierdziłe policjantów w ich po- 
dejrzeniach. Zatrzymali go 1 zaczę 
li przeglądać ładunek samochadu. 


Na wstępie znaleziono kilkaset 
skórek małpich, pochodzenia fran- 
cuskiego, Szofer samochodu cięża- 
rowege Kl. 2720, niejaki Szmerel 
Roman, zamieszkały w osadzie Po 
czesno, powiatu częstochowskiego, 
nie mógł się wylegitymować skąd 
wiezie skóry, a co najważniejsza, 


nie miał poświadczenia, oelenia to- 
waru. ; 

Wobec tego przeprowadzono 
gruntowną rewizje samochodu i 
znaleziono 340 skórek małpich w 


lepszym gatunku oraz 1600 par, 


luksusowych pończoch jedwab- 
nych pochodzenia niemieckiego. 

Skarb z racji nieoclenia poniósł- 
by straty w wysokości okołn 12 ty 
sięcy złotych. 

Badany prez policję szofer Szme 
rel Roman nie chciał wyjawić, kto 
mu zlecił przewiezienie skór i poń 
czoch, oświadczając, iż nie zną do- 
kłądnie nadawcy i nigdy nie wnika 
kim jest ten, kto mu zleca przewóz 


byleby zgóry otrzymał należność. j 


Smerela zatrzymano do czasu 
przeprowadzenia dochodzenia i wy 
krycia faktycznego właściciela 
przemytu. | 


Pamiólej o odowiąziu wzgjędem państwa | społadzeńdiya 


— śpiesz do spisu powszechnego ludności! 


Zebrani domagają się od 
władz nadzorczych kasy jaknaż 
rychlejszego opracowania i 
wprowadzenia w życie, przy 
współudziale przedstawicieli 
związków, przepisów, normują- 
cych w należyty sposób warun- 
ki pracy i płacy pracowników 
kas chorych. (pl 
WEB TAN AP RESE SO ZEE, 


Kratki sądowe 


Maślana sugesfja 


W vstatnich „sach bardzo gł 
śna i popularna jest nowa, metoda 
leczenia i umilania sobie życia, a 
mianowicie sugestjoterapja. Na- 
przykład w medycynie ma oną 
wielkie zastosowanie. 

Boli kogoś okropnie żołądek? 
Recepta: Siąść w fotelu przed lu: 
strem, odbijającem cierpiącą fizjć 
nomję i szeptać (można także ry 
czeć) w stronę odbicia: „Człowić 
ku! Przecież się świetnie czujesć 
Nie ci nie dolega, Możesz iść na 
śledziową sałatkę do Automatu!” 
Według wszelkiego  prawdopodo- 
bieństwa ból minie niespostrzeże: 
nie. Tylko za ten bar i sałatkę 
— zastrzegam Się — nie biorę żad 
nej odpowiedzialności. 

W podobny sposób zalecane jest 
leczenie bólu głowy,  sklerozy 
(przez wmawianie sobie młodości) 
i innych popularnych dolegliwości 
Ale nietylko pod znakiem Eskular 
pa ma ta moe sugestyjna wielkić 
znaczenie. Bo podobno pewne am% 
rykańskie konsorcjum (zdaje się 
że Bluff & Co), zamierza założyć 
w Łodzi salon sugestji (nie mylić 
z pięknością!), gdzie specjalne in- 
dywidua o przenikliwem spojrze- 
niu mają wmawiać łódzkim kuj- 
com, że czasy są dobre, zarobki 
jeszcze lepsze i że trzeba skakać 
na jednej nodze dokoła stołu z ser 
decznej radości z powodu różowej 
konjunktury. Podobno także ma 
być przy tym, salonie utworzony 
specjalny dział dla bezrobotnych, 
gdzie ma się im sugerować wielkie 
zarobki, a nawet pełne żołądki. 
W takim razie komitet dla spraw 
bezrobocia miałby ułatwione zada- 
nie. 

Są jednak pewne dziedziny ży- 
cia, w których błogosławiona me- 
toda nie znalazła jeszcze zastoso- 
wania. Naprzykład jakby to pięk= 
nie było, gdyby małżonek po po- 
wrocie z kina, w którem Śpiewała 
piękna Jeanette Mac Donald, tak 
sobie autootumanił mózg, by żonie 
wyszlachetniało ponure oblicze, a 
glos jej, dotychczas raczej podob- 
ny do ministra Mac Donalda, zmie 
nit podobieństwo w kierunku bo- 
skiej Żanetki. To tak samo zresztą, 
jakby zasugerować sobie  stuzło- 
tówką w kieszeni, albo Łodzi wmó- 
wić dobre bruki i powietrze. Trud- 
no, żadna metoda nie jest uniwer- 
salna.. 

Że jednak o tem nie wiedziała 
2i-letnia panna Jadwiga Pietra- 
szewska, dlatego spotkała ją  nie- 
przyjemność; nie udało jej się bo- 
wiem zamienić tą drogą margaryny 
na masło. Ona jednak zasugerowa 
ła siebie, że zasugerowała masło; 
w każdym razie nie zasugerowała 
sądu, który mimo ciekawego pod- 
kładu sprawy skazał ją na mie- 
siąc więzienia. Może  niesumienna 
panna Jadzia wmówi sobie w ko- 
zie, że wypoczywa w luksusowem 
sanatorjum?.. Niewiadomo. Stal. 


Dziś po raz ostatni! Potężne areydziało dźwiękowe reżyserji LEONA POIRIER. 


„CAIN“ 


Muzykę wykonała orkiestra Opery Paryskiej 


„Klangfilm* 


wy 


premjowana piękność 


Wzruszający dr, obrazujący bunt duszy ludzkiej przeciw cywilie. W rol. gł. 


makomiły Thamy Bourdelle "~ 


Nad program: Dziennik aktualny „Foxa”, — Na pierwszy seans wszystkie 
miejsca po 50 gr. i 1 zł. — Aparatura dźwiękowa najnowszego modelu 
Dziś początek o g, 4-ej po poł. 
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GŁOS SPORTOWY 
Garbarnia mistrzem ligi 


Dwa wyniki remisowe drużyn warszawskich.--Warta przegry- 
wa we Lwowie. --Ruch odbiera punkty Cracovii 


Wyniki 


kań o mistrzostwo ligi pi.łkar- 
skiej miały niemal że decydu- 
jące znaczenie. Całkowicie wy- 
kwestja mistrzo- 


jaśniła się 
stwa. 


Garbarnia grała  miespodzie- 


wanie słabo, zwycięstwo jed- 
nak jej nad Lechją było zdecy- 
dowane i ani na chwilę nie ule- 
gało wątpliwości Wynik ten 


miał niezwykle ważne znacze- 
nie, gdyż jednocześnie zapewnił 
zwycięskiej drużynie tytuł mi- 
strzowski z jednej strony, z dru 


giej zaś — uczynił z Lechji zde 


cydowanego kandydata na spa- 


dek. 

Mistrzem ligowym na 
1931 śmiało nazwać 
można drużynę krakowskiej 


rok 


Garbarni, bowiem pozostały jej 
do rozegrania mecz z Wisłą jest 


już tylko zwykłą formalnością. 

Wiadomem również się stało 
iż do utrzymania się w lidze wy 
starczy dla Czamych i Warsza 
wianki 13 punktów, gdyż tyle 


w najlepszym wypadku może 


sobie uciułać Lechja, pozostanie 
jednak zdystansowana przez 
wymienione drużyny 
stosumkiem bramek. 
Nie obeszło się coprawda 
wczoraj bez niespodzianek. 
Warszawianka potrafiła w Kra- 
kowie uzyskać w spotkaniu z 
Wisłą wynik remisowy. Jeden 
pumkt ten wystarczył drużynie 
warszawskiej, by zepchnąć Le- 
chję na ostatnie miejsce tabeli, 
której zdaje się nic już nie u- 
ehroni od spadku do klasy A. 
Wisła dzięki temu wynikowi 
straciła wiele szans na zdoby- 
cie tytułu wicemistrza ligowe- 
go i mała jest nadzieja obecnie, 


by mogła uplasować się wyżej 


niż na trzeciem miejscu. 

Pogoń poprawiła nieco swą 
reputację przez zwycięstwo od- 
niesione nad Wartą i obecnie 
najpoważniej kandyduje do 
drugiego miejsca. Możliwe jest 
to tylko w tym wypadku jeśli 
wszystkie pozostałe mecze Po- 
koń wygra. 

ŁKS. bawiąc w Warseawie, 
zremisował z Polonią, przywo- 


już dziś 


lepszym 


wczorajszych spof- żąc ze sobą jeden punkt. Punkt 
iten jest niezwykle cenny; za- 


wdzięcza mu Ł. K. S., że zdołał 
ntrzymać nadal zajmowane 
przez siebie 6 miejsce, do które- 
go stale pretenduje Ruch. Osta- 
tecznie o pozycji, jaką zajmie 
LKS., zadecyduje mecz ostatni 
z Cracovią, przyczem należy za- 
znaczyć, iż tylko zwycięstwa 
zdołą mu zapewnić szóstą, a kto 
wie, może i lepszą jeszcze loka- 
tę. 

Ligowy zespół śląski zwycię- 
żył drużynę Cracovii w Królew- 
skiej Hucie. Mecz ten nie miał 
zasadniczego znaczenia, bo- 
wiem Cracovii nie grozi spadek. 
Zaznaczyć trzeba, iż suma 13 
punktów, wystarczająca obec- 


nie do utrzymania się w lidze, 
dowodzi znacznego spadku for- 
my osłatnich trzech — czterech 
drużyn, W latach ubiegłych by- 
liśmy świadkami, iż granicę a- 
sekuracyjną stanowiło 19 pkt. 
Uwzględniając wczoraj osią- 
gnięte wyniki, podajcmy szcze- 
gółową tabelę gier ligowych. 


TABELA GIER LIGOWYCH 

1. Garbarnia 30 21 49:19 

2. Wisła 27 21 

3. Legja 25 20 48:31 

4. Pogoń 24 19 39:81 

5. Warta 23 21 55:82 

6. ŁKS. 23 21 

7. Ruch 23 20 43:44 
NET Z" 


8. Polonia 18 21 34:42 
9. Cracovia 17 20 31:48 
10. Czarni 12. 20 - 25:50 
11. Warszaw, 11 19 31:50 
12. Lechja 11 21 23:63 


zawody ligowe 
w kraju 
KRAKÓW: Gsrharnia — Le- 


(chja 4:0 (1:0). Zawody pawyż- 
|sze, rozegrane w sobotę na ho- 


50:28 | isku Garbarni, stały na niskim 


poziomie technicznym, nie ba- 
czac na wysokie zwycięstwo 
drużyny krakowskiej. Bramki 
zdobyli Smoczek — 2, Mauer i 


46:86 | Bator. Sedziował p. Krukowski. 


Widzów 1.500 asób. 


10-ieimi jubileusz O.K.$. 


Mecz piłkarski Prasa--Sędziowie na najbiedniejszych m. Łodzi 


W dniu wczorajszym Łódzkie 
okręgowe kolegjum sędziów pliki 
nożnej obchodziło uroczystość 10- 
letniego jubileuszu swego istnie- 
nia. Z okazji tej rozegrane zostały 
zawody piłkarskie pomiędzy dru- 
żynami Kolegjum Sędziów — Pra- 
sa, a ponieważ organizatorzy cał- 
kowity dochód przeznaczyli na po 
moc dla bezrobotnych, przeto pro- 
tektorat nad tą Imprezą objął wo- 
jewoda łódzki p. Jaszczoit. 


Obydwie drużyny składały się 
ze starych emerytowanych już 
dziś piłkarzy, którym zachciało 
słę znów nieco pobrykać na boi- 
sku. To też uganiali się za piłką 
starsi podtatusiaH już Panowie, któ 
rym lata nie potrafiły wybić z gło- 
wy „gwoździka” piłkarskiego. 


A trzeba było patrzeć jak to 
chwilami nieraz pociesznie wyglą- 
dało. Naprawdę widowisko było 
pierwszorzędne na humorach 
nie zbywało, publiczność bawiła 
się wyśmienicie, co chwila rozlega 
ły się gromkie kaskady Śmiechu 
na trybunach i galerji, to znów o- 


klaski, któremi nagradzano 58zczo- 


Sporty 


zimowe 


uprawiane są już w pełni w Zakopanem. 


drze jakiś wyczyn  „piłkarza”, po 
którym spodziewano Się conajwy- 
żej jakiegoś komicznego piruecika. 

Lepsze jednostki były wśród sę- 
dziów. Tam grali: Piotrowski, Han 
ke, Otto, Lange, Pitsch i im po- 
dobni. Prasa kompletowała swój 
zespół jak umiała i godnie przeciw 
stawiła czoło. Wiele zdziałać nie 
mogła, za to przeszkadzała prze- 
ciwnikowi a częSto i samemu 50- 
bie. Lecz to wszystko furda. Naj- 
ważniejsze, że grano, że wzniosły 
cel, który przyświecał wczoraj- 
szym przypadkowym zawodnikom 
został w Iwiej części oSiągnięty, że 


0600604200300304200000000 
Dr. med. 


1. Herszfinkiel 


Chor. dzieci 
przeprowadził się na ul. 


Zieloną 8-a, telef. (11-67. 
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Piłka nożna w kraju 


Wobec wolnej niedzieli drużyna 
Garbarni rozegrała spotkanie z 
IFC. w Katowicah. Krakowianie 
wystąpili 1 trzema rezerwowymi 
bez Joksza, Konkiewiczą i Batora 
tak, że zaprezentowali się naogół 
słabo. Mimo to uzyskali do przer- 
wy 2 bramki. Mecz zakończył Bię 
wynikiem remisowym 3:3 (2:0) 
dzięki ofiarnej grze obrońców ze- 
spolu śląskiego. 


Bieg naprzełaj 
w Krakowie 


W biegu naprzełaj rozegranym 
w Krakowie na dystansie 7 kilome 
trów na trasie Bielany — Kraków 
pierwsze miejsce zajął Skupień 
(Wisła) w ozasie 24 min. 59 sek. 
Drugim był Zdzisław Motyka, trze 
cim — Nowacki. 


rA 


ATANANAATAIA] ENAREN 
BAd | Brr | bna | ard find | bAa E bAa | arad | rna | ard | 


wa | 


WYTWÓRNIA KLISZ 
POLIGRAFJA” 


ŁONO, PIOTRKOWSKA 401. TEL. 157-685; 


komitet dla najbiedniejszych wzbo 
gacił się o 2,000 zł. z górą. 

O samej grze pisać ze zrozumia- 
łych względów nie możemy, Wy- 
starczy o ile zanotujemy  najważ- 
niejsze wydarzenia na boisku a 
mianowicie; ogółem padło 11 bra- 
mek, z czego dla jednych aż sie- 
dem, a dla drugich tylko cztery; 
pozatem prezes OKS. pierwszy za 
winił faul; posądzać go nie można, 
ażeby na faulach się nie znał. 

Owszem, zna je doskonale, 
tylko... u innych. 

Podczas przerwy przedstawicie- 
le prasy i sędziów powitali na bo- 
isku protektora zawodów, który 
wygiesił do drużyn okolicznościo- 
we przemówienie, dziękując jedno- 
cześnie za pomoc z jaką pośpieszo 
no dla najbiedniejszych. Po wza- 
jemnej zamianie proporczyków pa 
miątkowych p. wojewoda rozpo- 
czął grę honorowem  kopnięciem 
piłki. 

Bramki dla sędziów padły ze 
strzałów Kopiasa, Hankego, Lange 
go, Otta, Stępienia; dia prasy 'na- 
tomiast wszystkie goale zyskał 
por. Woskowicz i jak twierdzj sam, 
jedną do Spółki z p.  Stefań- 
skim, gdyż Sił mu nie wystarczyło 
wykonać egzekucję. 

Zawody prowadził prezes 
ŁZOPN. p. Konopka znakomicie... 
po prezesowsku. 


lecz 


Warszawianka — Wisła 1:t 
(0:1). — Powyższy zupełnie nie 
oczekiwany wynik ` przypisać 
|należy w pierwszym rzędzie nie 
zwykle ambitnej i wręcz zacie- 
kłej grze drużyny warszawskiej 

która na rezultat remisowy w 
zupelności zasłużyła. Bramki 
zdobyli: Kisieliński i dla War- 
|szawianki — Piliszek. Widzów 
|3 tysiące. 


WARSZAWA: Połonia — Ł. 
K. S. 1:1 (0:0), — Do przerwy 
drużyna łódzka miała znaczną 
przewagę, gdy zaś w 7 minucie 
po przerwie ŁKS. zdobył bram- 
kę przez Herbstreicha z poda- 
nia Sowiaka, warszawianie prze 
slawiają drużynę, Seichter prze 
chodzi na prawe.skrzydło, dzię- 
ki czemu atak Połonji pracuje 
sprawniej : i w piątej minucie 
przed końcem uzyskuje druży- 
na stołeczna przez Seichtera o- 
,słatnią bramkę spotkania. Sę- 
dziował p. Arczyński. 


WIELKIE HAJDUKI: Ruch 
= Gracovia 4:2 (2:2). Ruch wy 
kazał w tem spotkaniu swe nie- 
zwykłe. walory przebojowe. Po 
przerwie zwłaszcza przeważali 
ślazacy, dla których bramki zdo 
byli; Peterek — 3 i Sobota, Dla 
ERRA: oba punkty — strzelił 
Zieliński. Sędziował p. Gulicz 
dobrze, 


LWÓW: Pogoń — Warta 2:0 
(1:0). Drużyna gospodarzy mia 
ła znaczną przewagę i na zwy- 
cięstwo zupelnie zasłużyła. -- 
Bramki zdohyli Niechcioł i Ko- 
zak. Sędziował p. Wardeszkie: 
wicz. Widzów 3 tysiące. 


PO LH PEM 
Wajbliż'e mecze 
ligowe 

W najbliższą niedzielę, sto- 
sownie do zmian poczynionych 
s%.alnio w kalendarzyku roz- 
grywek ligowych przez zarząd 
główny ligi, rozegrane zostaną 
następujące spotkania: 

W Warszawie: Warszawian- 
ka — Warta (powtórzenie unie 
ważnionego spotkania z pierw- 
szej rundy). 

We Lwowie: Pogoń — Lechia 
(Ostatni mecz najpoważniej za- 
grożonej spadkiem do klasy A 
drużyny ILechiji). 

W Królewskiej Hucie: Ruch 
— Czarni. 


Z ZETA RTW FZ ZARZ a Y ORZESZE ZOORCĘ ZEE TEE OORA A 
m 


Sport w sztuce 


Wystawa w kamienicy 


Baryczków w Warszawie, 


9.XI = 


„GŁOS PORANNY“ — 1981 r. 


iemcy 10:6 


Wielki sukces polskich pięściarzy 


Wczorajszy: mlędzypaństwo- 
wy mecz bokserski rozegrany 
w Poznaniu pomiędzy reprezen 
tacyjnemi drużynami Polski 1 
Niemiec zakończył się pięknem 
i pełnowartościowem  zwycię- 
stwem naszych pięściarzy. 

Ogólny wynik brzmi: 10:6 dla 
Polski i nie odpowiada przebic- 
gowi walki. Przedewszystkiem 
niemiłosiernie pokrzywdzona 
Wiśniewskiego, który miał wy: 
graną walkę, a jednak sedzia- 
wie uznali jego porażkę. Dety- 
zia ta do żywego poruszyła wi- 
downię. Protestom i wrogim s- 
krzykom nie było końca. Na- 


stępna walka Wocki z Poltze- 


„SANATO” 


lakład Położniczo - Chiroppiezny |. 


Ogrodowa 10, tel. 213-57 
II li klasa 
Oddział 

połośniezo-ginekologiczny 
Dr. med. Sz. Eigerowa 
Dr. Reitler Kurjańska 
Dr. med. J. Baum 
Dr. med. W. Eychner 


Cona porodu na II kl. wraz 
z zabiegami 200 zł. 


Opieka nad dzieckiem 
Dr. med. J. Polakow 

Oddntał emniegicznę 
Mayra M. Kantor, 
da . przyjęć 1—2 pp. 

Oddział oczny 

Dr. med. J. Krausz, 
ods, przyjęć 11—12 w p. 


Doktór 


WOGKOWYSKI 


Cegielniana 4, tel. 216-90 
Spsajalleta chorób ekórnych 
1 wsanerycznych. 


leczenie djatermją 
I elektroterapją 


„(lampa kwarcowa) 
Bugyjmuje od 9—2 è od 5—9. 
w niedałele i święta od 8—1, 
Dia pań oð 6 do 6 po poł 
otiuialna poczefalnia 


PORADNIA 


NENZKOLOGICZII! 


Lekarzy-spscjalistów 
Zawadzka 1 
TEL, 206-388 X: 
czynna od 8 rano do 9 wiedz, 
11— 1 | przyjmuje 
2— 3 ) kobieta—lekarz 
w niedzielęi święta od 9—2 pp, 
ieczanie chorób 
wenerycznych i skórnych 


PORADA 3 Zt. 


i rp» 


Zielona 2 | 4 


Dziś premiera! 


wielkiego podwójnego 
programu 


Dziś I dni RESAPE 


kapitan 


rem odbywała się w nieop'aa- 
nym zgiełku i wrzawie. Nie po- 
megia nawet interwencja preze 
sa PZB. p. Baranowskiego 
niesluszna decyzja ta nie 
stała cofnięta. 
| Również szezęście nie dopisa- 
ło Seweryniakowi.  Łodziagin 
natrafił na doskonałego tecitni- 
eznie przeciwnika, który narzu- 
cil mu swój system walki. Prze 
grana na punkty była minimał- 
na i nieco krzywdzi Sewerynia- 
ka. Można się jednak z nią po- 
godzić, podezas gdy uznanie je 
Śli nie zwycięstwa, to przynaj- 
mniej remisu dła Wiśniewskie- 
go, było koniecznością logiczną 
"opartą na przebiegu walki. 
| Gdyby nie mylne rozstrzyg 
nięcie sędziów wynik wczorai- 
szego meczu byłby dla Peiski je 
szcze lepszy i wynosiłhy conaj- 
mniej 11:5, Startujący w ostat- 
niej parze Wocka, walczył w. 
| warunkach nienormalnych. Od 
, wyniku tego spotkania uzależ- 
nione bylo nasze zwycięstwa. 
| Wocka walczył nadzwyczaj am 
bitnie, wprost zaciekle i estatecz 
nie przechylił szalę zwycięstwa 
|na korzyść Polski. 
Wygrana z niemeami jest 
pierwszym sukcesem naszym w 
spotkaniu z tym przeciwnikiem 
i nabiera specjalnego znaczenia 
„Niemcy, to potęga światowa w 
| boksie, ostatnio pobili przecież 
drużynę Stanów Zjednoczonych 
Mecz wczorajszy zapowiadał 
się dla nas niezwykle pomyśl 
nie. Przedstawiciele pierwszych 
„trzech wag zwyciężają zdecydo 


ODEON 


Przejazd 2 


za- 


Ktoby uwierzył, że ta para 


„w każdej scenie — nowa 


chwyca nas i 
zaintercsowanie... 


Muriel Angelus, 


Thomas 
Następny program: 


arcyw. farsa w 10 akt. 


arynarki 


Dźwiękowe Kino 


10ZA 


KILINSKIEGO 178 


Dziś i dni następnych! 


jest do siebie czule usposobiona !! 
Dlaczego? way > tó pytanie 


Postrach Salonów 


postać zaś dzielnego detektywa za- 
wzbudza niesłabnące 


W rolach głównych: 


Frank Perfitt, 
jack Ralne, Eve Gray, Jamenson 


„Somane nad Rio Grande“ 


k 94 


I Obraz Poraz pierwszy w Łodzi 


Amaiot ckobieńś 


w roli gł. Reinhold Schunzel, Maly 


wanie i przeważają znacznie. 
Sześć punktów zdobytych na 
samym wstępie odrazu stwarza 
realne podwaliny na zwycię- 
stwa. 

W wadze muszej Kaźmierski 
miał przez cały czas zdecyda- 
waną przewagę nad Swym prze- 
ciwnikiem Baliem i zwyciężył 
wysoko na punkty. 

W wadze koguciej Forlański 
również odnosi pewne zwycię- 
stwo, choć przewaga nie jest 
jaż tak wyraźna jak w pierw- 
szej parze. Piorentz pokonany 
zestał również na punkty. 

W wadze piórkowej kczkan- 
kurencyjnym okazał się żywio- 
kwy Rudzki, który przez trzy 
rundy gonił przeciwnika Morn- 
cierena po riugu pracując ser- 
jami. Nie wiele brakowało do 
zwycięstwa polaka przez k. n: 

W wadze lekkiej Polska traci 
pierwsze dwa punkty, dzięki po 
rażce Seweryniaka, który nie 
potrafił odpowiednio przeciwsta 
wić się taktyce wałki swego prze 
ciwnikaą. Seweryniak przegrał 
nieznacznie na punkty do Wein 
meyera. 

Nie dopisał również Majch- 
rzycki, Jego przeciwnik Lange 
okazał się znacznie lepszy i po» 
rażkę polaką uznać trzeha za 
całkowicie zasłużoną. 

W wadze półciężkiej, jak już 
zaznaczyliśmy, niesprawiedliw: 
uznanie Wiśniewskiego za pa- 
konanegoe przez niemca Rerena, 
daje niemcom dalsze dwa pon- 
kty. Wynik meczu brzmi jaż 
8:6 dla Polski, gdy na ringu u- 


Dźwiękowe Kino-Teatry 


wcale nie 


podnieta, 


(Times) 


Delschaft i Mary Carr. 


Piotr Kopic nwanturnik prowadsi ustawiczną walkę s agi boni 
Amator kobiet, amator przygód awanfurnlczych kpi za wszys 
weny wielki spadek toruje mu drogę do władz no i serc niewiast. 


jego do Berlina, wielkie roze" 


Humor niezrównany. } 


tkiego. N 


smiat 


jaspodst reż 
Uciecs 
nie į powrót do swej wioski i Kasi. 


Akcja żywe ataki. 


kazuie się ostatnia para Wocka 
— Poltzer. 

Woeka przez cały czas ajz- 
kuje z furją, pędzi przeciwnika 
po ringu, przeważa znacznie fi- 
zycznie. Pierwsza runda należy 
do Ślązaka. W drugiej Poltzer 
wydaje się nieco świeźszy, a 
jednak serja uderzeń w żołądek 
i dwa proste w Szczękę zadane 
pod koniec rundy wyczerpują 
go znacznie. W trzeciej rundzie 
przeciwnicy walczą ostatkiem 
sil, lecz Wocka ciągle jest w o 
fenzywie. 

Z wiełkiem napięciem oczeki- 
wane jest ogłoszenie wyniku. 
Wreszcie uznanie Wocki za zwy 
cięzcę przyjęte jest niezwykle 
entuzjastycznie przez przepeł- 
niong widownię. W ringu sẹ 
dziował p. Fiszer (Danja). 


Mecze kokserskie 
w kraju 


W Warszawie rozegrane 
ły dwa mecze 


zosta- 
pięściarskie. Mi- 
strzowska drużyna bokserska Kra 
kowa Wawel” zremisowała z dru 
żyną CWS 7:1. Legja natomiast 
pokonała drużynę Makabi w sto- 
sunku 11:5. 

We Lwowie gościła płerwsza 
drużyna Makabi warszawskiej i 
przegrała do Legji *7:9, głównie z 
powodu niestawienia się Finna do 
walki, za co oddała dwa punkty 
walkowerem, 


WODEWIL 


Główna 1 


Powikłane mitostki u marynarza i blondynki. 


Marry biedtke 


Nadprogram ??? 


Po 20 gr. 


WTPÓWURBWAĆ SZ 
NAJLEPSZE CIASTKA 


poleca 


CUKIERNIA 2. GOMOLNSRIEGO 


PRZEJAZD 1. TEL. 133-72 i 209-87 


R. Zalcwasser 


CHIRURG 


POWRÓCIŁ 


mieszka obecnie Cegielniana 19 
(dawniej Cegielniana 55) 


tel. 125-17 


przyjmuje od 4—7 pp. 


U 


Il Obraz 


szyjnik, Nadzwyczajna zręczn 
bnącem napięciu. 


y A 


Drużyna 22 p. p. 
w lidze 


„Naprzód“ przegrał 
mecz 2:1 i założył 
protest 


Rewanżowy mecz piłkarski po- 
między drużynami 22 pp. z Siedlec 
i zespołem Naprzodu oczekiwany 
był przez świat sportowy z niezwy 
klem zainteresowaniem, bowiem 
od wyniku tego uzależnione było 
czy drużyna wojskowych zaawan- 
suje do ligi. ' 

Ostatecznie zwycięstwo odnieśli 
wojskowi w stosunku 2:1 (0:0). 
Gra była niezwykle ostra i zacie- 
kła. Naprzód miał do przerwy 
przewagę jednak nie wykorzystał 
szeregu pozycji. Po przerwie woj- 
skowi dopingowani przez publicz- 
ność uzyskują dwie bramki przez 
Biegańskiego i Rusinka, Wysiłki 
Naprzodu uwieńczone zostały zdo 
byciem honorowego punktu strze- 
lonego w ostatnich minutach gry 
z Tzutu karnego przez Kumora. 

Dzięki zwycięstwu temu wojska 
wa drużyna 22 pP. zaawansowała 
ostatecznie do ligi. Zakończyła się 
walka na boisku, a teraz zaczyna 
się przy zielonym stoliku, bowiem 
kierownictwo Naprzodu  zdecydo- 
walo Przeciwko wynikowi tych za- 
wodów założyć protest do PZPN. 
twierdząc, iż jedna bramka została 
zdobyta w nieprawidłowy sposób. 

Liga niezbyt chętnym okiem pa 
trzy na awans prowincjonalnej 
drużyny, zaniepokojona jest prze- 
dewszystkiem o swe dochody. Za- 
znaczyć należy, iż 22 pp. w roz» 
grywkach o wejście do ligi prze- 
grał tylko jedno spotkanie a mia- 
nowicie pierwszy swój mecz z Re- 
werą w Stanisławowie (1:2). Pozo 
stałe mecze drużyna siedlecka WSzy 
stkie wygrała. Awans do ligi słusz 
nie więc jej się należy. 


ŚŚ e o a 


W rolach główn,: 


Maria Paudier 
Frydryk Kampers 


URE 


Dr. med, 


HELLER 


Specjalista chorób skóre 
nych i wenerycznych 


UL. NAWROT 2 
TELEFON 179-89 


Erryfjmuje do 10 r. i od 4—6 wic 
w niedstełę od 11—2 po połufnin 
Dla pań spec. od godz, 4—6 pp. 


Dr. med. 
G. FRIEDSTEIN 
Sienkiewicza 37 tel. 117-95 


Choroby przewodu pokarmowego 


Leczenie hemoroidów bez operacji 
za pomocą niebolesnych injekcji. 


Dr. med. 

L. NITECKI 
Specjalista chorób skórnyah, wene- 
rycznych t moczopłciowych 
Nawrot 32 tel. 213-18 
przyjmuje od 8—10 r, i od 4 — 8 w. 


w niedziele i święta od 9—12 w poł. 
Dla pań oddzielna poczekalnia. 


. Dawno oczekiwany 


HARRY PEEL 


w filmie 


W Huku Ekspiozi 


Dramat sensacyjnosa- 
lonowy w 10 akt. 
Harry Peel pokaże jak 
odnaleźć masawan na- 
ość i odwaga trsyma widza w niesła- 

Watka w glnącym domu. 


Pocz. o 4 pp. W soboty niedz. i święta o 12 w poł 


9XI — „GŁOS PORANNY* — 193% 


Dźwiękowe GBAND=KINOpiwiętowe 


Jest publiczną tajemnicą, że „Grand-Kino* 
jest w posiadaniu najlepszej produkcji 
obecnego sezonu 


Dziś świałowej sławy premiera 


Maurice_ 
EVAJIED 


Poraz pierwszy 
w bieżącym sezonie 
pro w Łodzi:-: i= 


Niewysłowionym czarem, przemiłym uśmiechem, cudowną piosenką zmusza 
nas do homerycznego śmiechu, każe zapomnieć o troskach dnia codziennego 


Czarodziej z nad Sekwany to MAURICE CHEVALIER 


Nadprogram aktualny tygodnik „Paramountu“ i wiadomości krajowe 


Pocz. o 4-6ej pp. W soboty niedz. i święta o 12 w poł. Passe partout i bilety ulgowe bezwzgl. nieważne aż do odwołania. 


w swej najnowszej 
—: 1: kreacji =:  :-: 
w filmie pod tyt. 


: 1 Głosu Porannego* stkiemi do- w! iltæetrowy l-sspaltowy (atrona 5 szpałt):. l-spa strona 1 sł. 
Pronumerata arpaga toda yi rpa a cit pupil Ogłoszenia =; tekście 50 gr. RARASAN Bo” Sa © A o w Zoydiejno 


40 groszy, z praesylką pocztową w kraju — al. 6.— zagranicą — zł. 9. - (str. 10 szpałt) 12 gr. Drobne 15 gr. za wyraz; najmniejsze ogłoszenie zł. 1.50 gr. Poszukiwanie gracy 10 gr. 
za wyraz; najmniejsze zł. 1.80 gr. Ogłoszenia zarzcsynowe  zadlubinows 12 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obli- 


Rękopisów redakoja nie awraca. csane są o 30 proc. drożej, firm ar asnych o 100 proc. Za ogłossania tabalargosne tab fantas, dodatk, 50%% 


Rafektor: Eugeniusz Kronman Za wydawnictwo „Prasa', Wydawniowa sp. u ope. edi jusz Ńsonmaa. W drukarni właanaj Plotrkowska 101 


